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Nowelizacja dekretu oddłużeniowego.
W  „D zienniku  U staw  R. P .“ N r. 30, poz-. 222 o - 

g łó szo n a  zo sta ła  -—  ja k  już donieśliśm y u s taw a  z dn. 
14. 4 . b r. w  sp raw ie  zm iany  rozporządzen ia  P rezy d en ­
ta -R zp lite j -z d n ia  24. 10. 1934 r. o konw ersji i u p o ­
rządkow an iu  d ługów  roln iczych . K ró tka ta  n o w ela  za ­
w ie ra  kilka w a ż n y c h , p rzep isów , za sługu jących  ną 
szczegó lną  uw ag ę  —  zarów no  roln ików -dłużników , jak  
i ich w ierzycieli. C ała  tre ść  w p row adzonych  do roz­
p o rząd zen ia  P rezy d en ta  Rzplitej zm ian  z aw arta  je s t  
w  art. 1 u staw y , sk łada jącym  się  z 8 punk tów .

W o b ec  c iąg le  jeszcze w  sp raw ie  te j istniejących: 
n ie jasnośc i w śró d  za in te resow anych , p o d a jem y  poni­
żej za  „P o lsk ą  G o sp o d a rczą"  w yczerpu jące  om ów ienie 
poszczegó lnych  p u n k tó w  now eli. I tak :

P u n k t 1 w p ro w ad za  następ u jącą  zm ianę do  art. 
13 rozporządzen ia . M ianow icie , p rzew idz iany  w  tym  
a rtyku le  term in  3 la t (o d  d n ia  w e jśc ia  w  życie roz- 

• p o rz ą d z e n ia ) , w  c iąg u  k tó rego  to  term inu  długi rol­
nicze, p rzew y ższa jące  zł. 500, m ożna  było op łacać  
pap ie ram i w arto śc iow ym i w ed ług  za sad , w  dalszych  
p rzep isach  tego  a rtykułu  w y łuszczonych , zosta ł p rze­
d łużony  do  dn ia  31. 12. 1940 roku. P on iew aż p rze ­
w idz iane  w  rozporządzen iu  P rezy d en ta  Rzplitej 3-l.e- 
c ie  up ływ ało  w  dniu 30. 10. b r., u s taw a  w ięc  p rzed łu ­
ży ła  w ażność  p rzep isów , zaw arty ch  w  art. 13, na dal­
sze  3 la ta . N ależy  zaznaczyć, że n a  p o d s taw ie  w y- 

i m ien ionego  a rtyku łu  d łużn icy -ro ln icy  m ogli sp łacać  
■ sw e  długi pap ieram i w arto ściow ym i g łów nie w obec  
| w ierzycieli —  osób  p ryw atnych , gdyż p rzep isy  tego 

a rty k u łu  nie odnoszą s ię  do  w ierzycieli —  insty tuey j 
’ finansow ych , inw estycyj p ra w a  pub licznego , Skarbu  

P a ń s tw a  i t. p.

M ożność sp ła ty  d ługów  p ap ie ram i w arto śc io w y ­
mi s tan o w i p o w ażn ą  u lgę  d la  dłużników , zw łaszcza 

i w o b ec  k o rzystnego  kursu  (a l p a r i ) ,  p rzew idz ianego  w  
o s ta tn im  rozpo rządzen iu , w ydanym  p rzez M inistra  
Skarbu  w  porozum ieniu  z  M inistrem  R oln ictw a i Ref. 
Roln. dn ia  23. 10. 1936 roku  („D z. U st. R. P .“ , N r. 84, 
poz. 5 8 9 ) , u s ta la jący m , rów nież pap ie ry , jak im i długi 
te  m o żn a  sp łacać . P on iew aż  ku rs n iek tó rych  z tych  
p a p ie ró w  w a h a  się  ok . 5 0  p roc. w arto śc i nom inalnej, 
sp ła ta  p ap ie ram i s tanow i d la  d łużn ika  50  p rocen tow ą 
b lisk o  redukcję  d ługu . P rzew id y w ać  n a le ż y , 'ż e  u lga 
ta  będz ie  w  znaczniejszym  n iż  do tychczas s topn iu  w y­
k o rzy sty w an a  p rzez ro ln ików . W sk azu je  na  to  z je d ­
nej s tro n y  p o p ra w a  sy tuac ji ro ln ic tw a  oraz  z drugiej 
s tro n y  m ocn ie jsza  ten d en c ja  p a p ie ró w  w arto śc iow ych , 
co będz ie  zachęca ło  ro ln ików  do  szy b sze j realizacji 
'korzyści, w y n ik a jący ch  z op ła ty  d ługu  pap ie ram i. —

N adm ienić  należy, że a rt. 13 ro zporządzen ia  przew ie 
du je  rów nież m ożność sp ła ty  częściow ej d ługu  papie­
ram i (u st. 4 ) —  z tym  ty lko , że  sp ła ta  ta  m usi być 
za rach o w an a  na ca ło ść  d ługu , skutk iem  czego  ra ty  
nie u iszczone, u leg a ją  rów nom iernem u zm niejszeniu. 
P rzep is  ten  um ożliw ia s topn iow e w y k orzystyw an ie  
ulgi, w yn ika jące j ze  sp ła ty  pap ie ram i w  m iarę  m oż­
ności finansow ych  d łużnika-ro ln ika.

N astęp n y , pu n k t 2 art. 1 om aw ianej now eli w p ro ­
w ad za  ana log iczną  zm ianę do  a rt. 16 rozpo rządze­
n ia  P rezy d en ta  Rzplitej z d n ia  24. 10. 1934 r. M ia­
now icie, p rzew id z ian y  w  art. 16 term in 3 la t ,  w  c iągu  
k tó reg o  m ożna sp łacać  długi ro lnicze w obec  in sty tu - 
cyj, w ym ienionych  w  art. 6 ro zporządzen ia , tj. w ła ś ­
nie w o b ec  in sty tuey j finansow ych, p raw a  publicznego  
i t. p ., pap ie ram i w arto śc iow ym i, oznaczonym i w  d ro ­
dze  rozporządzeń  p rzez M in istra  S k a rb u  —  zo sta ł 
p rzed łużony  do  dn ia  31. 12. 1940 t. j.  o d a lsze  3 la ­
ta . W p raw d z ie  p rzep is  a rt. 16 je s t  d o ty ch czas p rzep i­
sem  m artw ym , gdyż przew idz iane  rozporządzen ie  w y ­
konaw cze M in. Skarbu  nie ukazało  się, to  jed n ak  u- 
s taw o w e  p rzed łużenie  term inu  s tw a rz a  p o d staw ę  p ra ­
w ną  do  w y d an ia  tak iego  ro zporządzen ia  w  p rzy sz ło ­
śc i, je że li okoliczności na  to  pozw olą. W y jaśn ić  nale­
ży, że  na jw ażn ie jsza  k a teg o ria  d ługów , k tó rych  by 
ew ent. p rzep is ten  do tyczył, a m ianow icie  dług i w o ­
bec  insty tueyj finansow ych  —  p o d leg a  na  zasadz ie  
innych p rzep isó w  konw ersji na  k redy t d ługo term ino­
w y  v ia  B ank  A kcęptacyjny . U lgi, ja k ie  . d a ła  .d łużn i­
kom ta  konw ersja , by ły  i tak  dość  znaczne, gdyż 1 p rzy ­
niosły  znaczną obniżkę op ro cen to w an ia  oraz  rozłoże­
nie sp ła ty  d ługu  na  d łu go transzow e raty .

Po d o b n ą  rów nież  zm ianę w p ro w ad za  punk t 3 
a rt. 1 om aw ianej now eli. W  art. 18 ust. 1 rozp o rzą ­
dzen ia  P rez. R zplitej, p rzew idu jącym , że d ług i ro ln i­
cze , zabezp ieczone  ma n ieruchom ośc iach  ziem skich , 
m ogą być śkonw ertow ane , bez zgody  n iższych  w ierzy­
cieli h ipo tecznych , na  długi w  4y2 proc. lis tach  za ­
s taw n y ch , zo sta ł rów nież przed łużony  do  d n ia  31. 12. 
1940 r. term in , w  c iągu  k tó rego  k o n w ersja  ta k a  je s t  
dopuszcza lna . P rzep is  ten  je s t  szczególn ie  w ażn y  d la  
ro ln ików , p o n iew aż  a k t konw ersji d ługu  h ipo teczne­
go  na d ług  w  lis tach  zastaw nych  nie w y m ag a  w ielkich 
nak ład ó w  pien iężnych  z e .  s tro n y  d łużn ika. P rzy  sp o ­
sobnośc i w a rto  zaznaczyć , że  do  konw ersji tak iej u - 
pow ażn ione  ju ż  zosta ły  h a  pod staw ie  a rt. 21 ro zp o ­
rządzen ia  P rezy d en ta  Rzplitej 3 in sty tuc je , a  m iano­
w icie T o w arzy s tw o  K redy tow e Z iem skie  w  W arsza -

C iąg  dalszy na s tr . 11-tej.
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M O R  HENRYK FISCH.

O blep  weksli Hiaucyjiiycli
w  ś w i e t l e  orzecznictwa Najwyższego S ą d u

W  obroc ie  handlow ym  w esk le  kaucy jne  są  b a r­
dzo  często  w  użyciu, tym  b a rd z ie j,  że z rozm aitych  
p rzyczyn  zabezp ieczen ia  h ipo teczne  są  obecn ie  mniej 
p rak tykow ane . C h a rak te r  p rdw ny  jed n ak  w eksli kau­
cy jnych  budzi w  p rak ty ce  sp o ro  w ątp liw ośc i i zaw i- 
kłań , zw łaszcza w  p rocesie . N ależy  bow iem  sob ie  
uprzy tom nić, że z w y k le ‘w eksle  kaucyjne s ą  w ręczan e  
w ierzycielow i in b lanco , b ez  nadm ien ien ia  na ich prze­
dniej s tron ie  charak te ru  kaucy jnego  w eksla . P uszcze- 
.nie zaś  w  o b ieg  tych  w eksli m oże b yć  spow odow ane  
la d a  b ąd ź  p rzyczyną, a  w ięc zw ykle puszcza  s ię  w  0-  
b ieg  w eksle  kaucyjne, g d y  d łużn ik  (n . p . a jen t czy 
k om isan t) n ie  sp e łn ia  należycie  sw y ch .zo b o w iązań . N a  
p ie rw szy  rzu t oka zd aw ało b y  s ię , ż e  sko ro  zaistn iała  
p rzy czy n a  puszczen ia  w  o b ieg  w eksli kaucyjnych , 
p rze to  upraw nien ie  n abyw cy  w ek s la  (zw yk le  indosan- 
ta ) ,  nie n astręczy  jak ichko lw iek  tru d n o śc i n a tu ry  p ra ­
w nej. T a k  jed n ak  nie je s t,  p rzec iw n ie  p raw o  nab y w ­
cy  do  z rea lizow an ia  w eksla  tkaucyjnego uzależnione 
je s t  od  szeregu  okoliczności o b a rd zo  doniosłych  sk u t­
kach  n ie  ty lko  cyw ilnych  ale  n a w e t i karnych . P rzy - 
ją w sz y  bow iem , że w eksle  kaucy jne  s ą  w ręczan e  w ie­
rzycielow i ja k o  n iew ypełn ione  (in  b la n c o ) , p rze to  m o­
że  zaistn ieć  tego  rodza ju  w y padek , k iedy  nabyw ca  
w ek s la  w ypełn i tak o w y  w b re w  po rozum ieniu  za is tn ia ­
łem u m iędzy  w y s taw cą  w ek sla  kaucy jnego , a  jeg o  p ier­
w szym  posiadaczem , b ą d ź  te ż  m im o , że (charakter 
k aucy jny  je s t  n abyw cy  w iadom y, ten  w y pełn ia  tak o ­

w y  w ed le  sw ego  u znan ia  i n a s tęp n ie  dochodzi ro sz­
czen ia  p rzec iw  w ystaw cy .

O tóż p am ię tać  należy , że  n ab y w a jąc  w eksel in 
b lanko  p rzy  w ypełn ien iu  takow ego  t rz e b a  zasięgnąć 
w  w łasnym  in te resie  in form acyj o d  p ie rw szego  po­
siad acza  w ek sla  w  p rzedm iocie  danych  dotyczących  
w y p ełn ien ia  w eksla . W  m yśl bow iem  w yraźnego  
p rzep isu  u s taw y  w ekslow ej, sko ro  w y s ta w c a  w ręczy  
w eksel niew ypełn iony , w ów czas w o b ec  p o siadacza  
tego  w ek sla  m oże w ted y  ty lko  zasłan iać  s ię  zarzu tem , 
że w eksel w ypełn iono  niezgodnie  z porozum ieniem  sw e­
go  czasu  zaistn ia łym , sko ro  n ab y w ca  dopuśc ił s ię  ra ­
żąceg o  n ied b a ls tw a  p rzy  nabyc iu , n ie  m ów iąc ju ż  o 
w y padku  złej w ia ry  p rzy  nabyciu  w eksla . Jeśli w ięc 
n ab y w ca  w ek sla  w ypełn i tak o w y  w edle ty lko  p rzypu­
szczalnej w oli w y s taw cy , p rze to  czyni to  na  w łasne  
ryzyko, gdyż w y s taw ca  m oże się b ron ić  w  procesie  
w ypełn ien iem  w ekslu  sprzeczn ie  z um ow ą m iędzy  nim, 
a  p ierw szym  ży ran tem , p rz y  czym  m usi udow odnić 
osta tn iem u  p o s iadaczow i jak o  p o zyw ającem u , że  do ­
p u śc ił się p rz y  nabyciu  rażącego  n iedba lstw a .

Co do p ie ro , g d y  k toś  n ab y ł w eksel w iedząc  o tym, 
że je s t  to  w ekse l k aucy jny?! N iejednem u z C zyteln i­
k ó w  nasun ie  s ię  rtfyśl, że to  c h y b a  człow iek  nieuczci­
w y  n ab y w a  w ekse l k aucy jny  celem  p uszczen ia  g o  w  
ob ieg  p o pełn ia jąc  zw ykłe oszustw o . T a k  jed n a k  nie 
je s t,  w eźm y  bow iem  p rzyk ład , k ie d y  p o siad acz  w ek­
s la  kaucy jnego  zb y w a  tak o w y  drug iem u  nadm ienia­

T C T Ł C I i  U Y I  A  S k ła d y  w 'ągla, k o k s u  i d rz e w a  
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jąc , że w eksel ten  m ia ł w p raw d z ie  ch a ra k te r  kaucyj­
ny, jed n ak  w obec  częściow ego n iespe łn ien ia  św iad ­
c zen ia  up raw n io n y  on je s t  p u śc ić  tak o w y  w  obieg . —  
K onkretnie n. p . fab ry k a  d o s ta rcza  p e rjodyczn ie  tow a­
ru danem u kupcow i, k tó ry  sw ego  czasu  w ręczył w e­
k sle  kaucy jne  celem  zabezp ieczen ia  ceny  kupna, jed ­
nak  w  c iągu  trw an ia  s to sunku  m iędzy  tą  fab ryką  a  ku­
pcem , ten  o sta tn i dopuśc ił s ię  zw łoki w  zap łąc ie  ceny 
kupna, w o b ec  czeg o  w łaściciel ow ej fabryki odstępu je  
o d  um ow y, ileże w o b ec  częśc iow ego  niespełn ien ia  
św iadczen ia  n ie  m a dalej zau fan ia  do  odnośnego  kup­
c a , a zarazem  w ręczone  w eksle  puszcza  w  obieg . W 
istocie  kup iec  ó w  p o p a d ł w  zw lokę z  zap ła tą  ceny  
kupna  z p o w o d u  w ad liw ego1 to w a ru  p rzesłanego  p rzez 
tę fab rykę , k tó ra  p rzy  pozbyciu  jed n ak  w eksli kaucy j­
nych w yraźn ie  '.nadm ieniła, nabyw cy, że m ia ły  one ch a ­
rak te r kaucyjny . Z ask a rżo n y  w ięc  kup iec  m oże b ro ­
nić s ię , że  ow ych  w eksli kaucy jnych  n ie  w olno  było  
je szcze  puszczać  w  ob ieg , a  w  każdym  razie  nab y w ­
c a  dopuśc ił s ię  rażąceg o  n ied b a ls tw a , sko ro  w iedząc

o tym , że s ą  to  w eksle  kaucy jne  n ie  należycie  infor­
m ow ał s ię  o p rzyczynie  puszczen ia  takow ych  w  obieg. 
W  tym  też  duchu  orzekł n iedaw no  S ąd  N ajw yższy  w 
orzeczeniu  z 18. V. 36„ że  „przec iw ko  n abyw cy  w ek­
slu  kaucyjnego , k tó ry  w  chw ili nab y c ia  w iedział o  cha­
rak te rze  kaucyjnym  w ekslu , d łużn ik  m oże s ię  zasła ­
n iać w szelk im i zarzu tam i opartym i n a  sw ych  osobi­
s ty c h  s to sunkach  z poprzednim  p o siad aczem  w ekslu" .

W  u zasad n ien iu  zaś  teg o  o rzeczen ia  podnosi słu ­
szn ie  S ąd  N ajw yższy , że  sko ro  w  treśc i w ekslu 
w p raw d z ie  n ie  w p isano  p rzy m io tu , kaucji, lecz p ow o­
d a  zaw iadom iono o  tym  p rz y  nabyciu , to  od jęc ie  d łuż­
n ikow i zarzu tó w  b y ło b y  je g o  szkodą  ob ję tą  b ezpo ­
średnim  porozum ieniem  co d o  n a b y c a .  N ie o d  rzeczy 
będz ie  w spom nieć, że  w ed le  p o lsk iego  kodeksu  kar­
nego , w ypełn ia jącego  b lan k ie t w ek slo w y  n iezgodnie  
z w o lą  p o d p isanego  i n a  jeg o  szkodę, a lb o  u żyw ające­
go  {takiego b lank ietu , czek a  k a ra  w ięz ien ia  do  la t 
trzech . P o p adn ięc ie  w  kolizję z  ow ym  p rzep isem , 
ch o ćb y  n aw e t w  najlepsze j w ierze , m oże s ię  zdarzyć.

D r. A D O LF G UM PRICH

U m o w a  p o l s k o - c z e s k a
Ż ad n e  p ism o polsk ie , o ile mi w iadom o, nie p o ­

da ło  d o tąd  w iadom ości o ra tyfikacji um ow y  polsko- 
czeskiej z 10. lu tego  1934 o w zajem nym  w ykonyw a­
niu ty tu łów  egzekucyjnych . W y m ian a  dokum en tów  ra ­
tyfikacyjnych  n as tąp iła  18 lu teg o  1937., w obec  cze­
go  w  m yśl a rt. 14 um ow y w esz ła  o na  w  życie  p o  u- 
p ływ ie m iesiąca t. j. 18. m arca  1937 i odnosi się do 
roszczeń, powstałych po tym terminie.

N a pod staw ie  do tychczasow ych  um ów  m iędzy­
narodow ych, zaw arty ch  p rzez  P o lsk ę  z A ustrią , C ze­
cham i i N iem cam i by ły  w ykonalne  w  obcem  P ań stw ie  
jedyn ie  ty tu ły  p rzy zn a jące  k o sz ta  p rocesu  i to  o d  po­
w o d a  t. j. p rzy  w y ro k ach  o d d a la jących . B y ło  to  w y­
nikiem  zw o ln ien ia  obyw ate li tych p ań s tw  od  sk ład a ­
n ia  kaucji' laktorycznej. Jedyn ie  na  p o d s taw ie  um o­
w y  z W . M G dańskiem  b y ły  ty tu ły  egzekucyjne są ­
dów  polsk ich  w ykonalne  n a  terenie. G d ań sk a  i od­
w ro tn ie  —  na w aru n k ach  zaw arty ch  w  tej um ow ie. 
U m ow a ta  by ła  w ynikiem  sp ec ja lnego  s tosunku G d ań ­

sk a  do  Po lsk i pod  w zględem  .politycznym  j g o sp o d a r­
czym .

U m ow a z C zecham i z 10 lu tego  1934. obecnie
ra ty fikow ana  i o b ow iązu jąca  (og ło szo n a  w  N r. 22 Dz.
U . Rz. P . z 26  m arca  1937) je s t  p ie rw sz ą  um ow ą 
o w zajem ne w ykonyw an ie  ty tu łów  egzekucyjnych  —  
jak ą  P o lsk a  zaw arła  z intaym P aństw em  poza  G d ań ­
skiem . j

S tąd  znaczenie  te j um ow y ze w zględu  n a  rozw i­
n ięte m iędzy  tym i p ań stw am i s tosunki g ospodarcze  
je s t  b a rd zo  w ielk ie  i um ow a ta  um ożliw i dochodze­
nie roszczeń  p rzysądzonych  w  P o lsce  na  tery torium  
Czech za  pośrednictw em  tam te jszych  sądów .

Z  d rug ie j s tro n y  o b y w ate le  po lscy  nie b ęd ą  m o­
gli, —  ja k  to  czynili1 d o tąd , —- bag a te lizo w ać  proce­
só w  w drożdnych  p rzec iw  nim w  C zechach  i b ę d ą  m u­
sieli liczyć z w ykonalnośc ią  ty tu łó w  w ydanych  przez 
s ą d y  czesk ie  —  n a  te ry to rium  polskiem .

U m ow a po lsko -czeska odnosi się , ja k  już w spom -
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niąłem , do  roszczeń  po w sta ły ch  p o  18 m arca  1937., 
to  też  ty tu ły  uzyskane daw niej nie b ę d ą  w ykonyw ane, 
nie b ęd ą  też  m iały  m ocy  egzekucyjnej n a  tery torium  
d rug iego  p ań stw a , ty tu ły  za sąd za jące  ro szczen ia  pow ­
s ta łe  p rzed  18 m arca  1937 r.

W ed łu g  um ow y p o d leg a ją  w ykonan iu  ty tu ły  
egzekucyjne w y d an e  p rzez s ą d y  po lsk ie  lub  czeskie, 
o p iew ające  na  zap ła tę  sum y p ieniężnej lub św iadcze­
nie rzeczy  ruchom ych, a  w  szczególności:

1) w yroki i o rzeczen ia  s ą d ó w  cyw ilnych  (ta k ­
że  sąd ó w  p ra c y )  —  praw om ocne  i w ykonalne  w e­
d łu g  u s taw  P a ń s tw a , w  k tó rym  zosta ły  w ydane,

2 ) p raw om ocne  i w y k onalne  o rzeczen ia  o (kr 
tach  w ydane  p rzez  s ą d y  cyw ilne,

DR, H. B ESEN .

3 ) ugo d y  sądow e,
4)j w yrok i są d ó w  po lubow nych  i ugo d y  przed  

tym i sąd am i zaw arte ,
5 ) dokum enty  sąd o w e i ak ty  n o ta ria ln e , w  k tó ­

rych  d łużnik  p o d d a ł s ię  egzekucji.

W arunkiem  w ykonan ia  w yroków  i orzeczeń S ą­
dow ych (p . 1) je s t,  b y  sąd  orzeka jący  w  p o s tęp o w a­
niu  procesow ym  b y ł w łaściw ym ,, jak o  są d  p o w szech ­
ny, w ed ług  m ie jsca  zam ieszkan ia  p o zw anego  lub s ie ­
d z iby  spó łk i, a lbo  też  ja k o  sąd  m iejsca p ła tn o śc i'.w e ­
k sla  w zględnie  czeku a lb o  w reszcie  jako  s ą d  w łaśc iw y  
w ed ług  uk ładu  stron .

W yrok  w y d an y  p rzez  t. zw . sąd  fak tu row y  (w  
P o lsce  n iep rzew idz iany ) nie będz ie  w  m yśl um ow y 
u w ażan y  za  w ykonalny , gdyż n ie  uchodzi za  sąd  u- 
m ow ny.

Celem  w y k onan ia  ty tułu w  drugiem  p ań s tw ie  hi li­
s i być uzyskane w  tym że p ań s tw ie  orzeczenie  w yko­
naw cze. O rzeczenie takie, w y d a je  n a  w n iosek  w ierzy­
ciela bez p rzesłu ch an ia  s tron  sąd  pow szechny, dłuż­
n ika , a w  braku  tak iego  sądu , sąd , w  k tó reg o  okręgu 
m a być egzekucja  w ykonana . ,

Sądow i tem u należy  p rzedłożyć ty tu ł z p o tw ier­
dzeniem  p raw om ocności i w ykonalności w raz  z tłu­
m aczeniem  na  języ k  teg o  p ań stw a , gdzie  ty tu ł m a 
być w ykonany.

W  w y padkach  w  um ow ie szczegółow o w ym ie­
n ionych sąd  w inien odm ów ić w y d an ia  o rzeczen ia  w y­
konaw czego. |

R ów nocześnie zaw arły  P o lsk a  i C zechy  um ow y 
o w zajem ności w  sp raw ach  spadkow ych , upad łośc io ­
w y ch  i układow ych.

Kia intfi uprawniony ii spriediiy wyreiiów iFtonlowircii.
N a zasad z ie  rozporządzen ia  P rezy d en ta  Rzeczy­

pospolite j z  dn ia  27., paźdz ie rn ik a  1933 r. Dz. U. R. 
P . No. 84  z 1932 r. n ie  w y m ag ała  sp rzed aż  w yrobów  
ty ton iow ych  uzysk iw an ia  zezw olenia  w ładz  sk arb o ­
w ych z w yjątk iem  w yp ad k ó w : a )  ulicznej sprzedaży , 
a  w  szczególności w  budkach , kioskach , sk rzynkach

i t. p ., o raz  b )  sp rzed aży  w  pom ieszczeniach  dw orców  
kolejow ych i au tobusow ych .

Zezw olenia  'na sp rzed aż  u liczną i w  pom ieszcze­
n iach  dw orców  kolejow ych i au to b u so w y ch  m ogły  być 
zaś  udzie lane  w y łączn ie  inw alidom , w dow om  i s ie ­
ro tom  p o  inw alidach  o raz  w y ją tkow o  uczestn ikom

Buchalter-bilansista (ru tynow ana siła) zaprow adza 
praw id łow ą księgow ość, k tó rą  k u p i e c  osobiście 
prow adzić  po tra fi i k tó rą  U rząd  Skarbow y uznaje. 
Z aprow adza księgi w ed ług  różnych system ów , także 
najnow szy System przebitkowy (au tom atyczna kontrola!) 
E w entualn ie  prow adzi też  księgow ość godzinow o. P rze­
p row adza k on tro lę  zan iedbanej księgow ości. Sporządza 
Bilanse. Z głoszenia  p o d :  „G w aranc ja"  do  „P rzeglądu  
K upieckiego,,.

CZEKOLADA

k PIASECKI s.A. J
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w alk  o  n iepod leg łość  P ań s tw a , by łym  w ojskow ym  
i innym  szczególn ie  clla P a ń s tw a  zasłużonym  osobom .

Z a sa d a  w yrażo n a  w  pow yższym  rozporządzeniu  
u leg ła  zm ianie n a .p o d s ta w ie  u s taw y  z dn ia  9 kw ie­
tn ia  1937 r. Dz. U. R. P . N r. 29 , k tó ra  zezw ala  na 
sp rzed aż  zarów no  h u rto w ą  ja k  i d e ta liczną  w yrobów  
ty ton iow ych  ty lko  tym  osobom  fizycznym  i praw nym  
(t.  j. stow arzyszen iom , zw iązkom , spółkom  z og r. odp . 
i t. p . ) ,  z k tórym i P o lsk i Monopol. T y to n io w y  zaw rze 
od pow iedn ie  um ow y.

P rzy  Z aw ieraniu zaś  um ów  w inien  P o lsk i M o­
nopol T y to n io w y  —  przy  rów nych  w aru n k ach  —  

przyznać p ie rw szeń stw o  inw alidom  w ojennym , w do­
w om  po  inw alidach  w ojennych  i p o  poległych- n a  w o j­
nie, o raz  uczestn ikom  w a lk  o n iepod leg łość  i ich o r­
ganizacjom .

O soby, z k tórym i M onopol T y to n io w y  zaw rze  u- 
m ow ę o  sp rzed aż  w yro b ó w  ty ton iow ych , b ę d ą  mo­
g ły  sp rzed aw ać  te  w y ro b y  jedyn ie  na  w łasne  ryzyko 
i rachunek .

U m ow y o h u rto w ą  sp rzed aż  w yrobów  ty toniow ych 
będ z ie  M onopol T y to n io w y  zaw iera ł n a  za sad z ie  re ­
jo n ó w  te ry to ria lnych .

P rzy  um ow ach  o sp rzedaż  d robną  —  określi M o­
nopol T y to n io w y  m iejsce, w  k tórym  sp rzed aw ca  de­
ta liczny  s ta le  m a  zak u p y w ać  w y ro b y  ty ton iow e.

N ow a u s ta w a  p o zo s taw ia jąc  b e z  zm ian do tych­

czasow e p rzep isy  o sp rzed aży  w yrobów  ty toniow ych 
ulicznej i w  pom ieszczeniach  dw orców  kolejow ych 
i au to b u so w y ch  w ym agające j n ad a l zezw olen ia  w ła­
d zy  skarbow ej —  s tanow i, ż e  M inister Skarbu , móże 
zezw olić n a  d ro b n ą  sp rzed aż  w yro b ó w  ty toniow ych 
bez zaw ieran ia  um ow y z Polskim  M onopolem  T y to ­
niow ym  w  zak ładach  ho te la rsk ich , gastronom icznych , 
k an tynach  i bufetach , o raz  w  gm inach  w ie jsk ich , ale 
pod  w arunkam i, k tó re  określi; sam  M in is te r Skarbu .

M in iste r S karbu  upow ażn iony  je s t  d o  stopn iow ego  
w pro w ad zan ia  w  życ ie  now ej u s faw y  w  poszczegól­
nych  ob sza rach  P ań s tw a , a le  w  ten  sp o só b , b y  na j­
później 1-go  kw ietn ia  1938 r ,  u s ta w a  w prow adzoną  
b y ła  w  całym  P ań stw ie . j

O sobom , trudn iącym  się  s ta le  d robną  sp rzed ażą  
w yro b ó w  ty ton iow ych  do  1. m arca  1937 r. b ez  zezw o­
len ia  —  w olno  będz ie  na za sad z ie  odpow iedniej u- 
m ow y z Polsk im  M onopolem  T yton iow ym  w ykony­
w ać  nadal sp rzed aż  p rzez  rok, licząc od  dn ia  w p ro ­
w adzen ia  w  życie now ej u s taw y  na  obszarze ,' w  k tó­
rym zna jdu ją  s ię  ich p rzed sięb io rs tw a , lecz o soby  te 
p rzy  nabyw an iu  w yro b ó w  ty toniow ych w  c iągu  tego 
roku, nie b ęd ą  o trzym yw ały  raba tów .

W arunk i um ów  i sp o só b  w y k onan ia  u s taw y  okre­
śli M inister S karbu , w  rozporządzeniu  w ykonaw czym , 
k tó rego  tre ść  podam y  p o  ukazaniu  się rozporządze­
n ia  w ykonaw czego. |

Nowe rozporządzenie Ministerstwa Skarbu 
o w ykonan iu  o rdyna c ji podatkowej

NORM Y SZACUNKOW E

S pośród  uno rm ow anych  now ym  rozporządzeniem  
Z agadnień, n a  czoło w y su w a  s ię  zagadn ien ie  norm- s za- 
cunkow yh. K w estia  ta  d o ty ch czas reg u lo w an a  jedyn ie  
w  form ie okólników , zn a laz ła  w y raz  w  now ym  rozpo­
rządzen iu , które  p o  raz  p ie rw szy  w yraźn ie  p recyzuje: 
p o jęcie  norm , rodza je  norm , sp o so b y  ich u sta lan ia  
o raz  p rzypadk i, w  k tó rych  sto so w an ie  norm  m oże od­
b yw ać  się.

W  szczegó lnośc i w ięc  rozpo rządzen ie  p o stan aw ia , 
że  p o d s taw a  w ym iaru  po d atk u  dochodow ego  (dz ia ł 1) 
i p o d a tku  przem ysłow ego  o d  ob ro tu  m oże być u sta lo ­
na z a  pom ocą  norm  szacunkow ych  ty lko  w  razie  rzeczy­
w iste j trudności w  usta len iu  tej p o d s taw y  na  zasadzie  
z eb ran y ch  innych  m ateria łów  fak tycznych , odnoszących  
się  d o  p rzypadku  konkre tnego , a  w ięc  np. na  p o d s ta ­
w ie  zeznań  i w y jaśn ień  p ła tn ik ó w  ksiąg  hand low ych , 
zeznań , op in ij i w y jaśn ień  św iadków , b ieg łych , d ro g ą  
lu stracy j i 'o g lęd z in  lokalnych  itd.

P . T . A b o n en ci „ P rz e g lą d u  K up ieck ieg o ”  o raz  
C złonkow ie K ra k .  S to w a rz y sz e n ia  K upców  m ogą  
o trz y m a ć  zn iżk i n a  n ow y  sezon  do k in a  „W a n d a ” 
w  A dm . „ P rz e g l. K up ieck ieg o ” .

N orm y szacunkow e w iążą  w  zasadz ie  w ład zę  w y ­
m iarow ą i o d w oław czą. O d stąp ien ie  o d  tych  norm  jest 
dopuszczalne ty lko  w  p rzypadkach , uzasadnionych  
specjalnym i okolicznościam i, p rzy  czym  zm iana  norm 
n a  niekorzyść p ła tn ik a  m oże nastąp ić  tylko n a  pod ­
staw ie  opinii przynajm niej dw óch  b ieg łych . Celem  u- 
s ta len ia  p o d s taw  w ym iaru  podatku  p rzem ysłow ego 
m ogą  być u sta lan e  następ u jące  norm y szacunicow e:

1) norm y dochodow ośc i: a )  g run tów , b )  p rzed ­
s ięb io rs tw  hand low ych  i p rzem ysłow ych, w olnych  za ­
jęć  zaw odow ych  o raz  zajęć  p rzem ysłow ych, c )  budyń , 
k ó w ; t . . .

2 )  norm y o b ro tów ;
3 ) norm y od p isó w  n a  zużycie (n o rm y  am ortyza­

c y jn e ) . i : i ; i
T ry b  p o s tęp o w an ia  p rzy  u s ta lan iu  norm  p o legać  

będz ie  n a  tym , że w nioski w  przedm ioc ie  norm  o p ra ­
cow yw ać  b ę d ą  izby  skarbow e p o  zasiągn ięc iu  opinii 
bieg łych , w yznaczonych  p rzez  w łaśc iw e organ izac je  
sam orządu  g o spodarczego  lub w o lne  o rgan izac je  za­
w odow e, po  czym  przesy łać  b ę d ą  w n iosk i te  do  opi­
nii kom isyj odw oław czych .

Z aop in iow ane  p rzez  kom isje  odw oław cze  p ro jek ty  
norm  b ęd ą  o sta teczn ie  za tw ierdzane  p rzez M inistra  
Skarbu  —  rów nież po  w ysłuchaniu  op inii w łaściw ych
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o rgan izacy j sam orządu  gospodarczego .; W  ten sposób  
p ro jek ty  norm  pod d aw an e  b ęd ą  trzykro tnym  badaniom  
i to  p rzy  w spó łudz ia le  czynnika obyw ate lsk iego , da jąc  
tym  sam ym  w  rezu ltacie  gw arancjję sp raw ied liw ego , 
ob iek tyw nego  i rów nom iernego  w  ska li ogó lnopaństw . 
u s ta len ia  w ysokości tych norm .

K TO  W INIEN PRO W A D ZIĆ  KSIĘGI HA N D LO W E
D rugim  w ażnym  zagadnien iem , uregu low anym  od­

m iennie niż w  do tychczasow ym  rozporządzen iu  w yko­
naw czym  z dn . 19. IX. 1934 r., je s t  zagadn ien ie  k siąg  
hand low ych  up roszczonych  o raz  k siąg  g ospodarczych ; 
w łaścicieli -nieruchom ości budynkow ych , osób , w yko- 
ny w ającyęh  w o lne  zaw ody , oraz  g o sp o d a rs tw  w ie j­
skich.

N ow e rozporządzen ie  w  pierw szym  rzędzie  roz­
szerzy ło  k rąg  osób , upraw n ionych  do prow adzen ia  
k siąg  hand low ych  up roszczonych , p o s ta n a w ia ją c , że 
k sięgi up roszczone m ogą prow adzić  w szystk ie  p rzed ­
s ięb io rs tw a , w ym ienione w  taryfie , s tanow iące j za ­
łączn ik  do  a rt. 23 u s taw y  o p aństw ow ym  podatku  
przem ysłow ym , z w y jątk iem  p rzedsięb io rs tw , o b ow ią­
zanych  do  p row adzen ia  k sięgow ości w  m yśl kodeksu 
hand low ego  lub p rzep isów  szczególnych.

K TO  I W  JAKI SPO SÓ B  M A SKŁADAĆ ZEZNANIA 
O DO CH O D ZIE

N astępnym  zagadnien iem , unorm ow anym  w  sp o ­
só b  inny niż do tychczas, j e s t  zagadn ien ie  obow iązku  
sk ład an ia  zeznań  o dochodzie . N ow e rozporządzenie  
p rzew idu je , że  d o  sk ład an ia  zeznań  d la  w ym iaru  p o ­
da tku  dochodow ego  (dz ia ł ł)  o bow iązane  są  :

A. B ez w zg lędu  n a  w ysokość  o siągn ię tego  do­
chodu lub pon iesionych  s tra t:

1) o soby  p raw ne ,
2 )  o soby  fizyczne oraz  spadk i w aku jące , p ro w a­

dzące  księgi h and low e (b ą d ź  w ed ług  kodeksu  h an ­
d low ego , b ąd ź  up roszczone) lub g ospodarcze , z  w y ją t­
kiem osób  i spadków , których  dochód  p łynie  w y łącz-

- nie z  g o sp o d a rs tw  ro lnych  o obszarze , n ie  p rzek ra­
czającym  15 h a  uży tkow ego g ru n tu , po łożonych  w  
odleg łości p o n ad  5 km. od  g ran icy  m ias t z ludnością  
w yżej 100 ty s. m ieszkańców .

B. W  razie  o siąg n ięc ia  w  roku, p op rzedzającym  
rok p odatkow y , dochodu, p rzew yższa jącego  zł. 1.500 
—  o so b y  fizyczne o raz  sp ad k i w akujące, nie p ro w a­
dzące k siąg  handlow ych lub g o spodarczych , z w y ją t­
kiem  osób  i sp ad k ó w  w aku jących , k tó rych  dochód 
p łynie  w yłącznie:

a )  z nieruchom ości g run tow ej o łącznym  obsza­
rze, n ie  przek racza jącym  50  h a  g ru n tó w , a  n a  ob sza ­
rze w o jew ó d ztw : b ia ło stock iego , ..nowogródzkiego,- po­
lesk iego , w ileńsk iego  i w o łyńsk iego  —  o łącznym  o b ­
szarze , n ie  przek racza jącym  100 ha.

b )  z dom ów  m ieszkalnych , obejm u jących  łącznię  
n ie  w ięcej niż 12 izb.

c )  z jed n eg o  p rzed sięb io rs tw a  h a n d lo w e g o -b ą d ź  
je d n eg o  p rzed sięb io rstw a  p rzem ysłow ego, zaliczonego 
w  roku,, p op rzedzającym  rok  p o d a tk o w y , do  kat. III, 
IV, V -a i V-b p rzed sięb io rs tw  handlow ych a lb o  kate- 
go ry j VII i VIII p rzed sięb io rs tw  przem ysłow ych.

W  p o rów nan iu  z przep isam i daw nego  rozporzą­
dzenia  zm iana  p o leg a  n a  tym , że  do  sk ład an ia  zeznań 
d o tychczas o b ow iązane  by ły  o soby , k tó rych  dochód

ZAKfcAD RYTOWNICZY 
WYTWÓRNIA PIECZĄTEK,-'.ETYKIET TŁOCZONYCH RÓZNOKOLOROY/YO.
A.FISCHHAB
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p łyn ie  jedyn ie  z pew nych źródeł, w ym ienionych  w  § 
46  d aw nego  rozporządzen ia  w ykonaw czego —  bez 
w zględu  na w ysokość o siągn ię tego  dochodu p rzy  czym 
jed n ak  osiągan ie  dochodu  z  n iek tó rych  źródeł, ja k  np. 
dochodu kap ita łów , n ie  w arunkow ało , obow iązku  zło­
żen ia  zeznania . O becne na to m iast rozporządzen ie  w y­
szło  z założenia , że zeznan ia  w inny  być sk ładane  p rzez 
w szystk ie  o so b y  —  bez w zględu  n a  ź ró d ła  ich docho­
du, d opuszcza jąc  jedyn ie  od  tej z a sa d y  w yraźn ie  w y­
m ienione w yjątk i.

JAKI M AJĄTEK RUCHOM Y NALEŻY UW AŻAĆ
ZA NALEŻĄCY D O  PRZED SIĘB IO R STW A

B ardzo  w ażnym  w reszcie  zagadnien iem , uregulo­
w anym  now ym  rozporządzeniem , je s t  zagadnien ie , jak i 
m ają tek  ruchom y na leży  uw ażać  za  n a leżący  do  p rzed ­
sięb io rs tw a  w  rozum ieniu art. 135 o rdynac ji po d a tk o ­
w ej, a  w ięc na  jak im  m ają tku  ruchom ym  p rzedsięb io r­
s tw a , służy  należnościom  z ty tu łu  po d a tk u  p rzem ysło­
w ego i doda tku  do  jeg o  podatku  p raw o  p ie rw szeńst­
w a  zaspoko jen ia . K w estia  ta , b ęd ą c a  przedm iotem  
licznych sp o ró w  i rozbieżnej często  ju d y k a tu ry  in stan - 
cyj kasacy jnych  zo sta ła  w  now ym  rozporządzen iu  w y­
konaw czym  dokładnie  sp recyzow ana.

N ow e. rozporządzen ie  w ychodzi m ianow icie  z za­
łożen ia , że  za  m ają tek  ruchom y, na leżący  do  p rzed ­
sięb io rs tw a , u w aża  się w szystk ie  rzeczy  ruchom e, nie 
w y łącza jąc  w ierzy telności i  innych  p ra w  m ajątkow ych  
w chodzących  w  sk ład  p rzed sięb io rs tw a  —  bez  w zg lę­
du na  inne do  n ich p raw a  o só b  trzecich . W  szczegó l­
ności u u 'aża  s ię  za  należące  do  p rzed s ięb io rs tw a  rze­
czy, n a ję te  lub dzierżaw ione od  osób  trzecich  albo  na 
m ocy jak iegoko lw iek  innego  ty tu łu  oddane  do  p rzed -
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s ięb io rs tw a  celem  sta łeg o  lub czasow ego  ich używ a­
nia  lub  użytkow ania.

O d tej z a sad y  now e rozporządzenie  dopuszcza 
jedyn ie  na stęp u jące  tak sa ty w n ie  w ym ienione w yjątk i, 
a  m ianow icie  n ie  uw aża  za  m ają tek  ruchomy,- 'należą­
cy  do  p rzed sięb io rs tw a , n a s tępu jących  rzeczy, w cho­
dzących  w  sk ład  p rzed sięb io rs tw a : a )  p rzy jętych  do 
p rze s łan ia  p rzez  p rzed sięb io rs tw o  ekspedycy jne  (a rt. 
598  kodeksu  h an d lo w eg o ) , b )  p rzy ję tych  do  p rzew ie­
zien ia  p rzez  p rzed sięb io rs tw o  p rzew ozow e (a r t.  613 
kodeksu  h a n d lo w e g o ); c )  p rzy jętych  do  przechow an ia  
n a  m ocy  um ow y o p rzechow aniu  (a r t.  523 kodeksu 
z o b o w iązań ), jak  rów nież na  m ocy um ow y sk ładu  
( a r t .  630 kodeksu  h a n d lo w eg o ), jeś li p rzedsięb io rca  
sk ładow y  nie n aby ł p ra w a  w łasn o śc i n a  rzeczach  zło­
żon y ch ; d ) p rzy ję tych  do  n a p ra w y ; e )  p rzy ję tych  do 
p rzero b u , jeżeli odd an ie  do  p rzerobu  n ie  nastąp iło  
z  p row adzeniem  p rzez  odd a jąceg o  p rzed sięb io rs tw a  
h an d low ego  lub  p rzem ysłow ego, f)  p rzy ję tych  do 
sp rzed aży  p rzez p rzed sięb io rs tw o  kom isow e, jeżeli, 
p rzy  w ym iarze poda tku  p rzem ysłow ego  od  ob ro tu  za 
rok  pod a tk o w y , pop rzed za jący  rok, w  k tórym  doko­
nano  zajęcia , p rzed sięb io rstw o  w  zw iązku  z um ow ą 
kom isu , z aw artą  z danym  kom iten tem , zo sta ło  p raw o ­
m ocnie  o p o d atkow ane  w ed ług  prow izji (kom isow ego) 
b ąd ź  innych  w ynagrodzeń  z a  w ykonane usług i (a r t.  5, 
u st. 1, p . 5 u s taw y  o p aństw ow ym  po d atk u  przem y­
s ło w y m ), a  um ow a kom isu  nadal obow iązuje , jeżeli 
p rzed sięb io rs tw o  kom isu  zosta ło  o p o da tkow ane  o d  peł 
nego  ob ro tu  tow aro w eg o  ty lko  z teg o  pow odu, że ko­
m iten t n ie  p łaci poda tku  p rzem ysłow ego , tow ary , bę­
d ące  w łasn o śc ią  tego  kom iten ta , u w aża  s ię  za  n a leżą- 
ce do  p rzed s ięb io rs tw a  kom isow ego, o ile to  je s t  p o ­
trzeb n e  celem  zasp oko jen ia  kw o ty  po d atk u  przem y­
sło w eg o , p rzy p ad a jące j od  o b ro tów  tow aram i, które 
b y ły  w ła sn o śc ią  danego  k o m iten ta ; jeżeli w  roku, po­
p rzed za jący m  rok, w  k tórym  zo sta ło  d okonane  zajęcie, 
n ie  is tn ia ł dan y  s to sunek  kom isow y, to  o p rzyna leż­
ności to w aró w , będ ący ch  w łasnośc ią  kom iten ta , do 
p rzed s ięb io rs tw a  kom isow ego ro zstrzy g a  p raw om ocny  
w ym iar poda tku  przem ysłow ego  z a  rok  d o k onan ia  za­
ję c ia ;  g )  w ierzy te lność  p rzed sięb io rs tw a  kom isow ego 
z ty tu łu  ceny  rzeczy, p rzy ję tych  do  sp rzed aży  —  o ile 
rzeczy  te  w  m yśl p . f)  n ie  by ły  u w ażane  za  w chodzą­
ce  w  sk ład  p rzed sięb io rstw a ; b )  w ierzy telności p ie­
n iężnych , co  do  k tó rych  danem u p rzed sięb io rs tw u  
zlecono inkaso  lub  inną  realizac ję  w ierzytelności.-

Z a le g ło śc i w  ks ięgow an iu .
W  sp raw ie  tez  w yroku Ni T . A. dyskw alifiku ją­

cych księg i hand low e z pow odu  stw ie rd zen ia  za leg ­
łości w  księgow aniu  w y stąp ił Z w iązek  P rzem ysłow ­
ców  w  K rakow ie do  M in is te rs tw a  Skarbu  z m em oria­
łem  o w ydan ie  au to ry ta ty w n ej in te rp re tac ji, w y jaś­
n iającej U rzędom  Skarbow ym  kw estję  w pływ u za leg ­
łości w  księgow aniu  :na  ocenę ksiąg  hand low ych  pod 
kątem  w idzenia  ich praw id łow ośc i lub  n iep raw id ło ­
w ości. j

W  odpow iedzi kom unikuje  M inisterstw o, że  nie 
u w aża  za  w skazane  w ydan ie  takiej in te rp re tac ji, gdyż 
w pływ  zaleg łości w  księgow aniu  na ocenę ksiąg , jak  
to  z re sz tą  orzek ł ju ż  N ajw yższy  T ry b u n a ł A dm inistra­
cy jny  w  w yroku sw ym  z d n ia  9. g rudn ia  1927 r. L. 
Rej. 2581/25 , zależny  je s t  od  rozm iaru  zaleg łości, od 
je j przyczyn  i od  stan u  zap isów  w innych księgach.

C zy  i k iedy  w ięc  zaleg łość w  księgow an iu  m oże 
stanow ić  dosta teczn y  pow ód  do  uznania  k siąg  z a  n ie­
p raw id łow e je s t  k w estią  fak tu , za leżną  o d  okoliczności 
k ażd eg o  poszczegó lnego  w y padku  i w y pracow an ie  
m iaroda jne j in te rp re tac ji, k tó ra  w y jaśn iłab y  w szystk ie  
m ogące się w  tym  w zg lędzie  n a su w ać  w ątp liw ośc i, nie 
je s t  m ożliw e. ( .

T ym  niem niej jed n ak  z p o dobnego  s tan ii rzeczy 
n ie  m ożna  ,w suw ać  w niosku , że s tw ierdzen ie  jak ie jko l­
w iek zaleg łości w  księgow aniu  bez w zg lęd u  n a  je j cha­
rak te r i pow o d y  p o w stan ia  u zasad n ia  uznanie  k siąg  za 
n iep raw id łow e i w  każdymi w y p ad k u  p óźn ie jsze  usunię­
cie zaleg łości p o zo sta je  bez w pływ u n a  ocenę ksiąg . 
Z asadn iczo  bow iem  o praw id łow ośc i k siąg  handlow ych 
decydu je  p row adzen ie  ich  w  m yśl p rzep isó w  o b ow ią­
zu jącego  kodeksu  hand low ego  oraz  k sięgow ości i zw y­
cza jów  handlow ych.

S koro ted y  za sa d y  księgow ośc i i zw yczaje  h an ­
d low e zezw ala ją  n p . na  księgow an ie  fak tu r i rach u n ­
ków  z  pew nym , ja k  to  z re sz tą  nieznacznym  opóźnie­
niem , spow odow anym  w zględam i technicznym i, to 
tak a  za leg łość  nie m oże m ieć u jem nego w pływ u na  o- 
cenę p raw id łow ośc i ksiąg . j

R ów nież opóźnien ie  w  spo rządzen iu  rocznego  
zam knięcia  b ilansow ego , jeżeli ono  nie przek racza  
zw yczajow o p rzy ję tych  ok resó w  czasu  lub jeżeli sp o ­
w odow ane zostało  is to tn ą  niem ożnością  zam knięcia 
k siąg  z pow odów  n ienależnych od  p ła tn ik a , ja k  np. 
b raku  w y c iąg ó w , rachunków  itp ., nie m oże być uzna-
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ne za za leg łość w  księgow aniu . P o tw ierd za  to  np. w y­
rok NTA. z dnia. 2 p aźdz ie rn ika  1935 r. L. Rej. 6 5 6 9 /33 ,. 
w yraża jący  zapa tryw an ie , ze b ra k  zam knięcia  końco- 
w ych  m iesięcy  w  księgach  podatn ika , spow odow any  
n iem ożnością  uzgodn ien ia  ko n t z dostaw cam i, b an k a ­
mi i odbiorcam i, nie m oże uzasadn ić  dyskw alifikacji 
ksiąg , • f  | (fi ; (! : |

_ D o tychczasow a ju d y k a tu ra  N ajw yższego  T ry b u ­
nału A dm in istracy jnego  w skazu je  na to m iast na  za leg ­
łości w  księgow an iu , p ow odu jące  dyskw alifikację  k siąg  
jed n a k  o  zupełn ie  innym  ch arak te rze , a  m ianow icie 
n p .: na  w p isyw an ie ' pozycyj do  ksiąg  z kilkum iesięcz­
nym opóźnieniem  (w yrok  NTA . z d n ia  11. V. 1931 r. 
L. Rej. 2 5 9 4 /2 9 ) , k sięgow an ie zakupu to w aró w  do ­
p ie ro  po  pokryciu  fak tu ry  (w y ro k  N TA . z d n ia  18. V. 
1931 r. L. Rej. 2 4 6 5 /29 ) itp . |

Jed y n ie  w ięc  s tw ierdzen ie  zaleg łości w  k sięg o w a­
niu, po w sta ły ch  w b re w  zasadom  księgow ości lub zw y­
czajom  handlow ym  dyskw alifiku je  k sięg i handlow e 
i w  tych  jedynie  w y padkach  za sto so w an a  być m oże 
s łu szn a  teza  przy toczonego  p rzez  m em oria ł w yroku  N. 
T . A. (L . Rej. 8708/33  —  m ylnie p o d a n a ) , p o s tan a ­
w ia jąca , że naw e t p óźn iejsze u sunięcie  zaleg łości w  
księgow an iu  n ie  m oże dać  p łatn ikow i .praw a do m ag a ­
n ia  s ię  uznania  tych  sam ych  ksiąg  za  p raw id łow e.

ZWROTY TOW AROW E u le g a ją  w y łączen iu  
z  p o d s taw y  opo d a tk o w an ia  w  m yśl a rt. 5 u st. osta tn i 
u s ta w y  z 15. VII. 1925 o  p ań stw , p o d a tku  przem . bez 
w zg lędu  na  to, czy  są  zw iązane  z transakc jam i, doko­
nanym i w  b ieżącym  roku  podatkow ym ,, c zy  też  z tran ­
sakcjam i pochodzącym i z la t  pop rzednich . (W y ro k  
N TA . z 27. VI. 1935 r. L. rej. 2 37 /34  P P A ).

Z W R O T  T O W A R U  P R Z E Z  K LIENTA w  celu za ­
m iany, ja k  rów n ież  w ysłan ie  k lien tow i to w aru  do  w y ­
b o ru  nie n ależą do  zdarzeń , których  n iezaksięgow anie 
w  dzienniku o d b ie ra łoby  księgom  cechę  p raw id łow ych. 
(W y ro k  N. T . A. z; 12. XI. 1936 r. 1, re j. 36.11/34 P P A ).

O O D PO W IED ZIA LN O ŚCI PRACODAW CY 
ZA PRZEW INIENIA W  SPRAW ACH 

U B EZPIECZEŃ  SPO ŁECZN Y CH .
P raco d aw ca , n iezależnie od  ew en tualnej odpow ie­

dzialności cyw ilnej w  sto sunku  do p racow nika , m o że : 
być  u k a ran y  grzyw ną  lub  aresztem  za  następu jące  
przew in ien ia: ■ 1

1) za  niedopełn ien ie  obow iązku  zg łoszen ia  p ra ­
cow nika do  ubezpieczeń  społecznych ,

2 ) za  podan ie  w  zg łoszeniach , listach  lub w y k a­
zach , p rzew idzianych  w  u s taw ach  ubezpieczeniow ych, 
n iep raw d ziw y ch  danych , I

3 )  za  udzielen ie  n iep raw dziw ych  w y jaśn ień  in­
s ty tucjom  ubezpieczeń  społecznych ,

4 )  za  p o trącen ie  p racow nikom  p rzy  w yp łac ie  za ­
rob k ó w  w yższych  sk ładek , niż p rzew idz iane  w  u s ta ­
w ach , ' i

5 )  za  n ie  w yp łacen ie  w  terminie- części sk ładek , 
p rzy p ad a jący ch  za zatrudn ionych  pracow ników ,

6 ) za 'z m u sz e n ie  za trudnionych  p racow ników  pod 
g ro źb ą  w ypow iedzen ia  sto sunku  p ra c y  lub w  inny  sp o ­
só b , do  uk ry w an ia  ich  s tosunku p racy  p rzed  in sty ­
tucjam i ubezpieczeń  spo łecznych  lub do  udz ie lan ia  fa ł­
szyw ych  danych  co do należnego  im zarobku.

G rzyw na lub  a re sz t w ym ierzane są  p racodaw cy  
adm in istracy jn ie . K ara  g rzyw ny  w ynosi do  3.000 zł., 
a  aresz tu  d o  3 m iesięcy.

W Y PO W IED ZEN IE  W  CZASIE CHOROBY.

W  myśl p rzep isó w  art. 29. rozporządzen ia  P rezy ­
d en ta  R zeczypospolite j z dn ia  16. III. 1928 r. o. um o­
w ie o p racę  p racow ników  um ysłow ych (D z. U.> R. P. 
N r. 35 poz. 3 2 3 ) , p raco d aw ca  nie m oże w ypow iedzieć 
um ow y o p racę  w  pew nych p rzy p ad k ach ,a  m. in. p o d ­
czas cho roby  p racow nika. N a  pod staw ie  teg o  p rzep i­
su ,Sąd N ajw yższy  w  o rzeczeniu  z d n ia  15. V. 1936 
Nr. 6., C. III. 922/33  s ta n ą ł n a  s tan o w isk u / że  „ w y­
po w ied zen ie  n ie  s ta je  się  d opuszczalne n aw e t podczas 
cho roby  p racow nika  p rzez  to,, że trw a ła  o n a  dłużej 
aniżeli trzy  m iesiące" . Z tego  o rzeczen ia  nie należy  
jed n ak  w ysnuw ać  w n iosku , że  p raco d aw ca  nie m o­
że ro zw iązać z pracow nik im  um ow y, g d y  c h o ro b a  trw a  
dłużej niż trzy  m iesiące. P rzep is  bow iem  art. 32  lit. b). 
cy tow anego  ro zpo rządzen ia  norm uje w yraźn ie  że „ p ra ­
cod aw cy  służy  p raw o  niezw łocznego' rózw iążyw an ia  
um ow y z w ażnych  przyczyn , a w  szczegó lności: „ .... w  
razie  n iestaw ien ia  się  p raco w n ik a  do  p ra c y  w sku tek  
n ieszczęśliw ego w ypadku  lub  ch o roby  w  c iągu  w ięcej 
niż 3 m iesięcy". W  konsekw encji na leży  opin ię  p raw ­
ną zaw artą  w  pow ołanym  w yroku S ądu  N ajw yższego  
rozum ieć w  ten  sp o só b , że  S ąd  N ajw yższy  u zn a ł za 
p raw n ie  n iedopuszczalne w ypow iedzenie  pracow niko ­
w i um ysłow em u p racy  w  ok resie  choroby,, co  w  ni­
czym  nie n arusza  p raw a  p raco d aw cy  do  niezw łoczne­
go  (b ez  w y pow iedzen ia ) ro zw iązan ia  um ow y z  chw i­
lą, g d y  ch o ro b a  p raco w n ik a  trw a  dłużej n iż  trz y  m ie­
siące; !

K ron ika.
O U PR O SZC ZEN IE  FORM ALNOŚCI 

EK SPO R TO W Y C H .

Z w iązek  Izb P rzem ysłow o  -  H andlow ych p rz y s tą ­
p ił o sta tn io , w  porozum ieniu  z M inisterstw em  P rze­
m ysłu  i H andlu , do  sy stem aty czn eg o  opracow an ia  
ś ro d k ó w  u proszczen ia  i u jedno licen ia  form alności, 
zw iązanych  z w yw ozem  poszczegó lnych  artyku łów . —  
W  szczególności chodzi z jedne j stro n y  o zm niejsze­
n ie  ilości zaśw iadczeń , p o trzebnych  p rz y  eksporcie, 
np , w  zw iązku  ze zw rotem  ceł, cłam i w yw ozow ym i, 
rozrachunkiem  i kon tro lą  walutow ą,, z drugiej zaś  s tro ­
ny  —  o  to, b y  ek sp o rte rzy  dan eg o  a rtyku łu  mogli m oż­
liw ie w  jedne j insty tucji zao p a try w ać  s ię  w e  w szyst­
kie zaśw iadczen ia  i dokum enty , n iezbędne do  doko­
n an ia  w yw ozu  na  d an y  rynek.

O dnośne p race  bad aw cze  Z w iązek  Izb  p rzep ro ­
w ad za  oddzieln ie  d la  poszczegó lnych  artyku łów , przy  
udziale  przedstaw ic ie li m in is te rs tw  g o spodarczych , s a ­
m orządów  gosp o d a rczy ch  i o rgan izacy j b ran żo w y  h. 
P ra c e  te  zostan ą  sk o n cen tro w an e ' n a  konferencjach , 
rencjac-h, zw o łanych  n a  dnie 13 -go , 19-go i 20-go  
m aja rb . w  siedzib ie  Z w iązku  Izb. Z a in te resow an i, 
k tó rzy  p rag n ę lib y  uczestn iczyć w  tych  p racach , m ogą 
kom unikow ać sw e  uw ag i W arszaw sk ie j Izbie Przem y­
słow o-H and low ej. 1
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ŚW IA D E C T W O  PR ZEM Y SŁO W E

PRZY  UZNAW ANIU PR ZED SIĘB IO R STW .

O  S ąd  N ajw yższy  o p a rła  s ię  sp raw a , w  k tórej 
s ą d  m iał sp o so b n o ść  w y jaśn ić  kw estię  obow iązku  w y ­

k u p y w a n ia  św iad ec tw  przem ysłow ych  w  raz ie  za­
w ieszen ia  działalności' p rzed sięb io rs tw a  i następn ie  
wztnowienia te j dzia ła lnośc i w  ok resie  teg o  sam ego  
roku p odatkow ego . S y tuac ja  p rzed staw ia ła  s ię  w  ten 
sposób , że  kupiec, w y kup iw szy  św iad ec tw o  przem y­
słow e na  ca ły  rok, po  up ływ ie  pa ru  m iesięcy , z tak ich  
czyj innych  w zg lędów , zap rzes ta ł p row adzen ia  p rzed ­
sięb io rs tw a  i w  zw iązku  z tym  zw ró c ił u rzędow i sk a r­
bow em u w ykup ione  św iadec tw o . Po up ływ ie paru  
m iesięcy, w  ok resie  tego  sam ego  roku p odatkow ego , 
kupiec zdecydow ał s ię  prow adzić  jed n ak  to  sam o 
p rzedsięb io rs tw o  w  tym  sam ym  lokalu  i o tym  sam ym  
zak resie . Z w rócił s ię  w ó w czas o w ydan ie  m u złożo­
nego  w  sw oim  czasie  św iad ec tw a  przem ysłow ego.

W ład za  sk a rb o w a  s tan ę ła  na stanow isku , że  ku­
p iec  pow inien  w ykupić  now e św iadec tw o  p rzem ysło­
w e, a g d y  tego  n ie  uczynił, w y d a ła  orzeczenie  karne 
za  prow adzen ie  p rzed sięb io rs tw a  bez  św iad ec tw a  
p rzem ysłow ego. S ąd  do  k tó reg o  o d w o ła ł s ię  kupiec, 
uniew innił kupca, zaś  na sk u tek  sk a rg i kasacy jne j zło­
żonej p rzez  p ro k u ra to ra , S ąd  N ajw yższy  w y jaśn ił, iż 
stan o w isk o  Sądu  O kręgow ego  je s t  całkow icie  słuszne. 
U s taw a  bow iem  o poda tku  przem ysłow ym  nie p rzew i­
du je  u tra ty  w ażnośc i św iad ec tw a  p rzem ysłow ego  
p rzez  je g o  zw ro t U fzędow i i zap rzestan ie  prow adzen ia  
p rzed sięb io rs tw a  w  c iągu  róku  p odatkow ego . Słusznie 
zatem  o rzek ł Sąd , iż kupiec w  okolicznościach  w yżej 
p rzedstaw ionych  nie m iał obow iązku  w ykup ien ia  no ­
w ego św iad ec tw a p rzem ysłow ego  i że prow adzen ie  
w  ten sposób  p rzed sięb io rs tw a  n ie  w y kazu je  znam ion 
p rze stęp stw a . (W y ro k  S. N. S. K. 1726 /36 ).

REG U LO W A N IE CEN , %

M inister sp ra w  w ew nętrznych  w y s to so w a ł do 
w ładz  p o d leg łych  pism o okólne p o leca jąc  w  nim:

1) o b jąć  akc ją  w yznaczan ia  cen  z urzędu, w szel­
kie kasze  w y tw arzan e  ze zbóż  ch lebow ych , a  to  na 
p od staw ie  ro zporządzen ia  z d n ia  10 k w ie tn ia  1937 r., 
rozszerza jącego  d o ty ch czaso w e  up raw n ien ia  w ła d z  w  
zak resie  regu low an ia  cen przedm io tów  pow szedn iego  
użytku  n a  w szelk ie  p rze tw o ry  zbóż ch lebow ych.

W yznaczan ie  cen z u rzędu  w in n o  zatem  o b jąć  
w szelk ie  kasze  w y tw arzan e  ze zbóż ch lebow ych  w  g a ­
tunkach  m ających  pow szechne zasto so w an ie  n a  danym  
teren ie , ja k  np. k a sze  jęczm ienne: perło w a, k rakow ska , 
p ęcak  itp ., a z p szen icy  m an n a  (g ry s ik ) . P rz y  w y­
znaczaniu  tych  cen ta k  w  hurcie  ja k  i w  de ta lu  u - 
w zg lędn iać  m iejscow e w arunk i produkc ji w zględnie  
o b ro tu , op ie ra jąc  s ię  n a  kalkulacji p rzedstaw ione j p rzez

prze tw ó rcó w  w zg lędn ie  handel, a  sp raw dzonej p rzez 
kom isje  do  w y zn aczan ia  cen.

j * * *

2 ) w yznaczyć z u rzędu  ceny  kaw y zbożow ej za­
rów no  zia rn iste j, ja k  i w szelk ich  m ieszanek  w  de ta lu  
n a  poziom ie o  co najm niej 10 p roc. niższym  d la  kaw y 
zbożow ej z ia rn is te j, a  co  najm niej 7 p ro c , niższym  
d la  w szelk ich  m ieszanek  w  stosunku do  cen  z 1 kw iet­
n ia  b . r. ;

3 )  uw zg lędn iać w  nadsy łanych  M in iste rstw u  sp ra ­
w ozdan iach  o cenach  —  w szelk ie  kasze  i k aw ę zb o r 
żow ą o cenach  zęeglam entow anych .

PLAGA SK LEPIK Ó W  SZKOLNYCH.

P. m in is te r o św ia ty  prof. ŚW iętosław ski przy jął 
d e leg ac ję  naczelnej ra d y  zrzeszeń k u p iec tw a  polsk ie­
go. D elegac ja  p rzed staw iła  p . m in istrow i m em oriał 
z aw iera jący  stan o w isk o  k u p iec tw a pap iern iczo -p iś- 
m ienniczego w  sp raw ie  t. zw . sk lep ików  szkolnych . 
Pan  m in ister u sto su n k o w ał s ię  p rzychy ln ie  do  p o s tu ­
la tó w  delegac ji i o św iadczy ł, że w y d a  zarządzen ia  zmie 
rza jące  d o  op a rc ia  sk lep ik ó w  szko lnych  na zasadach  
spółdzielczości. P o z a  tym  w ydane  b ęd ą  zarządzenia  
o b ow iązu jące  sk lep ik i do  p oczyn ien ia  zakupów  w  de­
ta licznych  sk lep ach  papiern iczo -p iśm ienn iczych ,

PO Ż Y TEC ZN E W Y D A W N IC T W O :
U k azała  s ię  w  druku  p ra c a  D r. H erb e rta  Sanda, 

w icedyr. Izby p rzem ysłow o-hand low ej w  Łodzi p . t.: 
„C h a łu p n ic tw o "  i je g o  zw iązek  z przem ysłem , rzem io­
słem  o raz  bezrobociem ".,

K siążka ta  je s t  do  nab y c ia  w  b ib lio tece  Izby  P .- łl .  
w  K rakow ie, w  cenie zł. 2 .60  z a  egz.

£ IsSss? P r s e m . - H a n d l o w e l .
N o w e  p r z e p i s y  w  s p r a w ie  p o d a ń  o  p o d w y ż s z e n ie  

w a r t o ś c i  i m p o r to w a n y c h  to w a r ó w .

W  zw iązku  z in stru k c ją  w y d an ą  p rzez  M inister­
stw o  P rzem ysłu  i H andlu  do  okó ln ika K om isji D ew i­
zow ej z dn ia  16. k w ie tn ia  b . r. N r. 14, zaw iadam ia  
Izb a  p rzem y sło w o -h an d lo w a w  K rakow ie, że zaśw iad ­
czenia  o  zm ianie  w arto śc i fak turow ej tow aru , w yda­
w ać  będz ie  m ogła jedyn ie  w  tych  w y padkach , kiedy 
zm iana  będz ie  um otyw ow ana  norm alnym  w ahaniem  
cen  rynkow ych lub rozb ieżnośc ią  m iędzy  fak tu rą  o sta ­
teczną a  p ro  form a u sp raw ied liw ioną  zw yczajam i h an ­
d low ym i w  danej b ranży , a  nie będzie  w yn ika ła  z  p o ­
w odu  zm iany  ga tunku  lub rodza ju  tow aru  im porto­
w anego.

Izba  z w raca  w o b ec  teg o  u w ag ę  firm  za in te reso ­
w anych , że  s tanow czo  lnie będz ie  .iiw zjględniać p o ­
dań  o podw yższen ie  w arto śc i sp ro w ad zo n eg o  tow aru , 
o ile tytułem  do  zm iany  ceny  tow aru  będ z ie  jedynię  
(ego w yższa jakość .
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■wie, T o w arzy s tw o  K redytow e Z iem skie w e L w ow ie 
oraz  Z iem stw o  K redytow e w  Poznaniu .

i M niej w ażn ą  o c h a ra k te rz e  porządkow ym ,, je s t  
-ana log iczna  zm iana term inu  w  art. 36  rozporządzen ia  
P rezy d en ta  R zplite j. P on iew aż  ,fznaczna 'część p rze ­
p isó w  teg o  artyku łu  zo sta ła  w ykonana , ja k  np. u jed ­
nolicenie ok resó w  u m orzen ia  jistó.w. ^zastaw nych, u - 
jed n o sta jn ien ie  sp o so b u  u m arzan ia  ty ch  listów  itp ., 

.p rak tyczln ie p rzed łużen ie  term inu,, p rzew idz ianego  w  
art. 36, odnosić  s ię  m oże jed y n ie  do  p rzep isów , za ­
w arty ch  w  punkcie  6 -teg o  a rtyku łu , a  da jących  Mi­
n is trow i S k a rb u  p raw o  w p ro w ad zen ia  w szelk ich  zmian 
d o  s ta tu tó w  insty tueyj k redy tu  d ługoterm inow ego.

D oniosłą  na to m iast zm ianę w p ro w ad za  now ela 
■do art. 43  ust. 1 rozporządzen ia , i to  zm ianę, idącą 
w  dw óch  k ierunkach . U st. 1. a rt. 43  d aw a ł p o s iad a - 

..czom d robnych  g o sp o d a rs tw  w ie jsk ich  (k a teg o ria  A) 
m ożność przed term inow ej sp ła ty  w  całości lub  części 

■długu ro ln iczego  z tym , że k a ż d a  z a p ła ta  go tow izną  
um arza ła  150 proc. zap łaconej sp iny . O tóż, now ela

W ywożenie i przesyłanie
O kóln ik  Kom isji D ew izow ej w  zw iązku  z uk ładem  roz­

rachunkow ym  po lsko -palestyńsk im .

W  zw iązku  z w ejściem  w  życie z dn iem  1 m aja 
r. b. porozum ienia  rozrachunkow ego , zaw arteg o  przez 
•Polski Inst. R ozrach. z p rzedstaw ic ie lam i ludności ży ­
d o w sk ie j w  P a lesty n ie , K om isja  D ew izow a w  okólni­
k u  44  zarząd za , co następ u je :

N ależności ludności żydow skiej, zam ieszkałej w 
P a lesty n ie  z ty tułu im portu  to w aró w  p a le styńsk ich  do 
P o lsk i, ja k  rów n ież  zaliczki na  te  to w a ry  m ogą być 
p rzekazyw ane  ty lko  za  pośredn ic tw em  P1R. T o  sam o 
-dotyczy kosztów  zw iązanych  z im portem  lub ek sp o r­
tem  po lsko  -  p a lestyńsk im .

E k sp o rt z Po lsk i do  P a le s ty n y  d la  o db io rców  ży­
d o w sk ich  będzie  m ógł b y ć  d o k o n an y  za zap ła tą  w  
■drodze rozrachunku  na w arunkach  ok reślonych  in stru ­
k c ją  P1R, jak ą  o trzy m a ją  o rgan izac je  w y d a ją c e  za ­
św iad czen ia  w alu tow e. (In stru k c ja  ta  zaw iera  listę  to ­
w aró w , k tó re  n ie  m ogą  b yć  w yw ożone  do  P a lestyny  
w  d ro d ze  ro zrach u n k u ).

W yłączn ie  za  pośredn ic tw em  PIR m ogą być d o ­
k onyw ane  p rzek azy  do  P a le s ty n y  na  cele  zw iązane 
z  em ig rac ją  ludności żydow skiej do  P a lesty n y , na 
kosz ty  u trzym an ia  i zapom ogi d la  ludności żydow skiej 
w  P a le s ty n ie '!  na ce le  tu ry sty k i do  P a le s ty n y  d la  tu ry ­
s tó w  Ż ydów .

K om isja d ew izow a u pow ażn iła  PIR  do  przekazy­
w an ia  do  P a le s ty n y  w  d rodze ro zrachunku : 1) na  cele 
tu ry s ty czn e  kw ot pokazow ych  d o  w ysokości 40  fun-

p rzed łuża , po p ie rw sze , p rzew idz iany  w  art. 43  te r­
m in te j Ulgowej sp ła ty  —  do  d n ia  31. 12. 1940 r. a  po 
d rug ie  —  pow ięk sza  bonifikaty  d ługu , p rzew idu jąc , 
że  z a p ła ta  • go tow izną  będzie  n a  p rzy sz ło ść  um arza ła  
200  p roc. zap łaconej sum y.

N ow ela p rzed łuża  dalej w  ana log iczny  sp o só b  
term in , p rzew idz iany  w  a rt. 53 u st. 1 rozporządzenia , 
w  c iągu  k tó reg o  u rząd  rozjem czy m oże obn iżać długi 
z ty tu łu  dz ia łó w  rodz innych  i spadkow ych..

W p ro w a d z o n a  n astęp n ie  p rzez  now elę  pop raw ­
ka  do  a rt. 54  u st. 2 do tyczy  za sad  szaco w an ia  n ie­
ruchom ości, ob liczan ia  re sz ty  ceny  kupna', k tó rą  u- 
rząd  rozjem czy m oże obniżyć n a  p o d s taw ie  u st. 1 tego  
artyku łu .

O sta tn ią  w reszcie  zm ianą, w pro w ad zo n ą  przez 
now elę d o  rozporządzen ia , je s t  p rzep is, og ran icza ją ­
cy  m ożność rozw iązan ia  um ow y sp rzed aży  ziem i, m oż­
ność, p rzew idz ianą  a rt. 55. U rząd  rozjem czy nie m o­
że n a  p rzyszłość ro zw iązać um ow y w  p rzypadku , je ­
żeli d łużnik  w p łac ił po n ad  30  p roc. um ów ionej ceny.

pieniędzy do Palestyny
tów  p a lestyńsk ich  od  osoby  na podstaw ie- p aszportu  
zag ran icznego , zaopa trzonego  w  w izę p o b y to w ą ; 2 ) 
na  kosz ty  u trzy m an ia  o sób  p rzeb y w ający ch  w  P a le ­
s tyn ie  w  celach  k sz ta łcen ia  się  i leczn iczych  do  w y so ­
kości 250 zł. n a  o so b ę  m iesięcznie  oraz  n a  zaporiiogi 
do  100 ,zł. m iesięcznie n a  osobę po  stw ierdzen iu  faktu 
i celu p rzeb y w an ia  w  P a le sty n ie  o raz  konieczności 
p rzekazu ; 3 ) kw ot pokazow ych  w ym aganych  od  em i­
g ran tó w  p rz y  w jeździe  do  P a le sty n y  w  w ysokośc i o - 
znaczonej w  certyfikacie , n ie  w ięcej jed n a k  niż 1000 
fun tów  od  oso b y ; 4 ) na  zakup  działek  g run tu  i inne 
cele inw estycy jne  w  P a lesty n ie  do  w ysokości 250  fun­
tów  pal. od  o so b y  po  s tw ierdzen iu , że  d an a  oso b a  o- 
trzym a m ożność w y jazdu  do  P a lestyny .

Z w ycza je  hand low e.
K om isja  d la  u s ta lan ia  zw y cza jó w  hand low ych  

Izby  p rzem ysłow o-hand low ej, w e  L w ow ie pow zię ła  
o sta tn io ' sze reg  u chw ał w  p rzedm iocie  zw ycza jów  h a n ­
d low ych, a  w  szczegó lności: w  kw estii znaczen ia  o- 
kreślen ia  „kupno  p ap ie ró w  w artośc iow ych  z kupona­
mi b ieżącym i"  w  ra ta lnym  hand lu  p ap ie ram i w a rto ­
ściow ym i; w  sp raw ie  w ysokości w yn ag ro d zen ia  sp e ­
d y to ra  za  dokonanie  rek lam acji k o le jow ej; w  kw estii 
prow izyj pośred n ik a  z ty tu łu  dop ro w ad zen ia  do  sku t­
ku um ow y spó łk i dw óch  przem ysłow ców , dotyczącej 
w spó lnego  p row ad zen ia  fab ryk i w ó d ek  i lik ie rów ; w  
sp raw ie  p ro w iz ji z a  po śred n ic tw o  p rzy  dz ie rżaw ach
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-ra f in e ry j;  w  . k w estii w ysokośc i p row izji pośred n ik a  
p rzy  kupnie -  sp rzed aży  koniczyny i m aku w  G d ań - 

, sk u ; w  sp raw ie  obow iązku  kopaln i od d aw an ia  .b ru t-  
łow com  udziału  b ru tto  od  produkcji gazow ej w  w y ­
padku  sp a lan ia  gazu  na  w ła sn e , p o trzeb y  k o p a ln i; w  
k w estii znaczen ia  k lauzuli ,,loco s ta c ja  Jkolejow a"

. i „ loco  w agon  kole jow y" w  hand lu  ceg łą  i w  końcu 
;w  sp ra w ie 'o b o w ią z k u  k u pu jącego  d rzew o stan  w  kilku 
tra n sz a c h ,.o d b io ru  poszczegó lnych  tra n sz  w  częściach .

T y s i ą c e  o s ó b

I
przeczytają ogłoszenia Pana, 
jeśli je Pan umieści u nas, 
w n a jb l iż s z y c h  num erach.

Polityka cen hamuje rozwój gospodarczy.
stw ie rd za  Izba  P rzem ysłow o-H and low a w  G dyni.

Izba  P rzem ysłow o-H and low a w  G dyni na  p len ar­
nym  posiedzeniu , odbytym  w  dniu 28  kw ietn ia , u ch w a­

liła  n a s tęp u jącą  rezo lucję: i

„Izb a  p rzy jm u jąc  do w iadom ości sp raw ozdan ie  

p rezesa  stw ie rd za , że n a  te ren ie  okręgu  izbow ego ob ­

ja w ia  s ię  w  p rzem yśle  pew ne ożyw ienie , k tó re  jed n ak  

z pow odu trudności w  zaopa trzen iu  się  w  su row ce  nie 

m oże być d o sta teczn ie  w ykorzystane . N a to m iast w  . 

hand lu  —  z w yjątk iem  p ew n eg o  odłam u handlu  hu r­

tow ego  —  p o p raw y  g o spodarcze j nie odcż liw a  s ię  a 

naw e t w  hand lu  detalicznym  zano tow ać  na leży  pew ne 
pogorszen ie .

Jed n ą  z przyczyn  te g o .s ta n u  zarów no  w  dziedzi­

n ie  p rzem ysłu  ja k  i handlu  je s t  p o g o rszen ie  się w a ru n ­

ków  k redy tow ych  i b rak  ak tyw nośc i ze stro n y  b an ­

ków  o  k ap ita le  po lskim , w  p rzec iw ieństw ie  do  dużej 

ak tyw nośc i k ap ita łu  obcego , co un iem ożliw ia w yko­

rzystan ie  zarysow ujące j s ię  lekkiej p op raw y . O prócz 

tego , w ażnym  m om entem  w strzym ującym  rozw ój g o s­

po d a rczy  je s t  po lityka ceń, s to so w an a  p rzez czynniki 
m iarodajne. i

P odz ie la jąc  w  całej pełni w y w o d y  Z w iązku  Izb 

sk ie ro w a n e 'd o  m in is tra  p rzem ysłu  i hand lu  w  tej sp ra ­

w ie , Izb a  s tw ierdza , że poziom  cen artyl&iłó.v przem y­

słow ych w in ien  śc iś le  o d p o w iad ać  zasadom  p raw id ło ­

w ej kalkulacji, o parte j na  rzeczyw istych  k osz tach  p ro ­

dukcji z uw zględnien iem  z a sa d y  ren tow nośc i p rzedsię ­

b io rs tw a . W  odniesien iu  do  p rzedsięb io rs tw  hand lo ­

w ych , poziom  cen w in ien  od p o w iad ać  praw id łow ej 

kalkulacji hand low ej z uw zględnien iem  kosztów  p o ­

śred n ic tw a  hand low ego  i godz iw ego  zysku.

A kcja ob n iżan ia  cen , n ie  licząca s ię  z ka lkulacją  

zak ładów  w ytw órczych , w  konsekw encji p rzyniesie  

n ieobliczalne s t ra ty  d la  życia  gosp o d a rczeg o  w  p ier­

w szej linii p rzez zach w ian ie  egzystenc ji i.tn ie jący ch  

zak ładów  p rzem ysłow ych oraz  od s tra szen ie  od  inw e- 

s tycy j p rzem ysłow ych, co  w  n astęp stw ie  pociągnie , 

zw iększenie  bezroboc ia  zam iast jeg o  zw alczania .

W  końcu Izba  s tw ie rd za  konieczność rów nom ier­

nego  trak to w an ia  p rzed sięb io rs tw  pań stw o w y ch  z za­

kładam i przem ysłow ym i p ry w atn y m i w  isprawie. re­
gu lacji cen.

R utynow any B uchalter - b ila n sis ta  I  korespondent handlow y
zakłada, prowadzi i nadzoruje księgi handlowe każdego systemu. 
Specjalność: Księgowość przebitkowa. Zajęcia przyjmuje na godziny. 
Pierwszorzędne referencje. W arunki bardzo przystępne.

Zgłoszenia do S ekretariatu  Stow. K upieckiego fc d  „J. B“‘

Rozpowszechniajcie „Przegląd Kupiecki’
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